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- z „rydze GRA à 
| w Najwyższym rozkazie dziennym wyda- 
wim aeg Crer: wyrażono: Jego Cesarskiej 
Wys ościCesarzewiczowi KONSTANTEMU 
Pawłowiczowi» mianować się Główne Dowc- 
dzącym oddzielnym Korpusem Litewskim. 
NOWOSCI WARSZAWSKIE. 

3:C:M: Wielki Xiąże ŁONSTAŃ'TY, wczo= 
raj wie: zorem wrócił do Warszawy: 

JO.Xiąże Namiestnik Królewski one- 
gaj wyiechał , dla zwiedzenia niektórych 
miejsc i rękodzielni w Woiewództwach Kra- 
kowskiem, Sandomirskiem, i Kaliskiem. Po- 
dróż ta ma trwść dni kilkanaście. 

Postanowieniem Xięcia Na miestni ka, 
Dyrekcja Jeneralna dróg i mostów iest upo- 
ważnioną do zawierania umów zprzedsiebier= 


z 


eami Beka zam podejmować roboty około 


dróg bitych w którym kolwiek Woiewództwie: | 


R ommissja Rzą: Spraw Wewn: i Pol: udzie= 
fiła Baronowi dePrecham ps patentswo- 
body nalat15; w Król: Pol: na zaprowadze- 
mie w Warszawie nowej fabryki czyszczenia 
węgli ziemnych ; połączonej z oŚwieceniem 
zapomocą gazu wódorodnego; wyciąganego 
z węgla ziemnego, lub innych przedmietów 
roślinnych i zwierzęcych. : 

Odbyt się tu obrzęd zaślubin JW, Józefa 
Jabłonowskiego Posła Powiatu Lubar> 
towskiego, z W.JPanną Nósarzew ską. 

W dniu 15b:m: miała być dopełnioną kra- 
dzież o godzinie 11 rannej przeż sześciu łeż 
arów w Domu Hrabiego Chodkiewicza, przy 
ulicy Miodowej; w bandlu winnym Kupca 
Gotti; | ta czferema dniami wprzód przez Po- 
licją Śledezą wykrytą została; ałopilnowanie 
Policji wprzyległych domach, osiągneło po 


ZA 


żądany skutek, gdyż o tejże samej godzinie 
otry przy otwieraniu drzwi schwytanemi zo- 
stali, i żaden z sześciu wiedszedł. 

Przy ulicy Senartorskiej „Ner 463 na prze- 
ciw Marywilu, od 4 Sierpnia r.b: za zezwo- 
leniejń zwierzchności,otwartą zostanie Szke- 
ła wyższa płci Żeńskiej , w której podług 
wszelkich przepisów władzy Edukacyjnej; 
oraz żnależytem staraniem pigy troskliwej 
ppiece, nauki dawane będą. 

w Krótce w Teatrze Narodo: PP, Schmidt 
iDawid dadzą widowizko złożone z fechto- 
wania na szpady, bitwy na pałasze, z tarcza- 
mi, walki na tak zwane pałcaty istip: Arty- 
ści lub Aunatorówie chcący należeć do tej 
walki chętnie przyiętemi zostaną. 

Ostatnie widowizko JP. Mahiera nadpo= 
wietrzniego skoczka; nastąpi wciągu bieżą- 
cego tygodnia w Amfiteatrze na wyspie. 

Pewny Obywateł idąc przed kilką dniami 
wieczorem o godzinie 10 przez stare miasto; 
widzi iż zdrugiego piętra wyrzucono tłoimok 
iinne rzeczy, mnieinaiąc, że złodziej swemu 
koledze zostawionemu na dole rzuca rzeczy 
skradzione, idzie ów Obywatel na drugie pięt 
tro chcąc ostrżedz właściciela otym, przy- 
padku, lecz dowiaduie”się iż Żona właściciela 
eierpiąc niekiedy pomi szanie zmysłów, wła- 
Śnie wtej chwili własne rzeczy wyrzueała ci- 
chaczem na ulice.! 

Podczas Deszczu wzeszły Piątek wieczo- 
rem tak wielka była powódź na spadzistości 
Krakowskiego Przedmieścia około Zygmun- 
ta, iż stara przekupka nosząca w koszyku 
obarżanki, będąc nieco podchmieloną,pedem 
wody żostała obaloną, aiej towar spiesząc na 
Marjęasztad stał siç pastwą sho pesme- 

r 


aż 


JU spomnienia. 


Zwycieztwo Witołda 
W. X. Lit; 1474. 


ciła tedy cały swój magazyn, lecz pewny ró- 
wnież dobrego bumoru Jegomość rozezułony 


tym przypadkiem ofiarował iej tyle iżby mo- 
gła znowu żałożyć całedzienny handel, zwa- 
runkiem iż dopiero po zachodzie słońca od 
tąd będzie się mogła podchmielać. 


w Pewnej Traktjerni niedawno Gość żądał 


puł butelki czerwonegó wina i wody, gdy 
chciał do wina dołewać wody; nowo przyięta 
służąca pełna uprzejmości rzecze s niech 


Pan już do wina nie dołewa wody, bo nasz 


Jegomość dziś ranińteńko iuż w każdą butel- 


kę dosyć wody nalał ,, Nieieden z Czytelni=- 
ków powie iż toiest dawna Anegdota, prze” 
cież znowu rzeczywiście wydarzoną została. 

Na Jarmark Berdyczówski; wiele Peiaz* 
dów poprowadzono z Fabryk Warszawskich. 

Zmiany Xiężyca w Sierpniu. — Pełnia dnia 
3, godz: 1, min: 18 popółnoey: Ostatnia 
Kwadrad, 10, godz: 5, min: 95 rano. Nów 
dnia 17, min: 42 popółnoey. Pierwsza Kwa- 
dra d, 24, godz: 5; min: 30 zpołudnia. 

ROZMAITOŚCI. i 

w Londyhie podług odwiecznych praw, 
niewpuszczaią Psów należących do tych o- 
sób które za długi są zaprowadzone do wię- 
zienia Flaet. Teraz widać przy drzwiach te- 
goż więżinia dwóch piesków; dniemi nocą 
oczekujących na swoi+h panow esadzonych 
tamże. Jeden ztych dłużników siedzi: iuż 
przeż 3lata, a wierny psina, przez ten cały 
czas zawsze smutny leży przy schodach, i 
ledwo na kilka minut oddala się na wyszuka- 
nie sobie żywności. — w Petersburgu na li- 
cytacji po Pośle Portugalskim; między inne- 
mi ruchomościami sprzedano 50,000 paczek 
piór, za 94 rubli i 50 hopieiek assygnacyj— ` 


Esee 


"l fa «M 


Mówią iż KrólAngielki z wielką niechęcią 
przyioł nakoniec radę nieiechania tego lata na 
ląd stały, — Słychać iż druga armija Rossyj- 
ska stojąca nad granicą Turecką wzmocnioną 
została dwóma Kozackiemi Pułkami, główna 
iej Kwatera iest w Jzmajłowie. 2 Bukarestu 
donoszą że tam wojska Tureckie myślą pozo- 
stać przez całą zimę. Boiarow Wołoskich 
będących w Stambule po kilku grzecznościah 
zamknięte w Klasztorze, są to ważne wia- 
doimości, naktórych potwierdzenie oczekuią 
z niecierpliwością. — Zdarzenie z Kapudzim 
Baszą potwierdza się przez wszystkie donie- 
sienia, czyn ten stale się głośnym w Europie 
a najdzielniej wesprzesprawę Grekow. w O> 
statnich dniach Romazanu Turcy w Stambu- 
le dopuścili się haniebnej swawoli. z Ła- 
zien porywano Łony i Panny, Wezyrchciał 
uspokoić bezprawia, lecz Lud znieważył go, 
aż Sułtan musiał oświadczyć że opuści Stain- 
buł i pospieszy do Azji, co dopiero uśmierży- 
ło rozchukane pospolstwo, * Miano odebrać 
w Stam! ułe wiadomość że Persowie ciągle są 
zwycięzcami. 


“z Madrytu doszła późniejsza wiadomość do- 


nosi iż d 8 Lipca krew płyneła strumieniami, 
odgłos apmat napełuniał powietrzei widzieć się 
dały najokropniejsze skutki wojny dumowej. 
Król żądał od stanów zabespieczenia swej 0- 


_seby lecz Deputacja niebyła w stanie dać za- 


spakaiaiącej odpowiedzi; poczym Monarcha 
oświadczył iż przymuszony iest uważać dzi- 
siejsze stosunki za zerwane i powraca doda- 
wnej swej władzy. Nastąpiła wałka krwa- 
wa w której Gwardja prawie została znisz- 
czoną —Dziennik Francuzki sporów zktóre- 
go wyięliśmy powyższe wiadoinoścŃdodaie 
iż po tych okropnościąch uspokoiło sie w Ma- 


drycie, że wymagano od Biskupa aby spie- 
wał Te Deum, i że wołano Niech żyie Konsty= 
tueja. Jnne piła donoszą iż reszta Gwar- 
dji wyszła z Madrjiui złączyła się zroialista- 
mi, tudzież że wcałej Hiszpani stronnictwa 
toczą krwawe walki, których iaki będzie sku- 
tek w krótce się okaże. — w Rozmaitościach 
Lwowskich znajduie się ciekawe opisanie, iż 


w Galicji w Cyrkulə Czortkowskim, W. Jan: 


Chmielecki edkrył obszerne lochy wykute 
w górach Alabastrowych» i Znaki że wnich 
przed wielo WYL SERUT = tam 
trupie głowy i pieniądz pisem ffadrjanus, 
Ą PZYJECHALI “Do WARSZAWY. 
Kamiński Paweł Oby: Z Krakowa, 
Kulczyński Łukasz: Oby; z Kalisza, 
Ubrych Szymon Dzierża: z Siedlec. 
Raczyński Andrzej Oby: z Radzymina, 
Strzeszewski Franci: Reient z Płocka, 
Pac Ludwik Jenerał: 
Tursowa b: Jenerałowa z Moskwy, 
Mogilnicki Stani: Oby: ż Mińska, 
Janiszewski Sobes: Oby: z Płocka. 
Adolph Szturm Chirurg Z Braimberga. 
Waligórska Sędzi: z Kielė. i 
Zeszowski Heronim Oby: z Wołynia, 
Szczepański Tadeu52 z Lwowa. 
Fedorowiczowa Sewetniko: z Gub: Grodziń: 
Ostrzeszewski Fran: Reient z Płocką. 
Pęczkowski Ludwik Oby: z Pułtuskie: 
Rościszewski b: Kapitan z Łomży. > 
Glinka Józef Kaszte: z Zator. 
DONIESIENIA. 
Dowiedziawszy się że niektóre zupełnie ob- 
ce Osoby tytułuiąc się Braćmi naszemi , roz- 
noszą w puszkach Szawax i pod nazwiskiem 
Holenderskiego, takowy sprzedaią, przez co 
nietylko kupuiący ma koszt próźny, lecz 


$. 


+ 


niżej padpisani na reputacji tracą: zapobie- 
gaiąc zatem podobnym nadużyciom, mamy 
honor przestrzec Szanow: Publicz:iż Szuwax 
przez nas fabrykowany w własnym przy u= 
licy Długiej pod NT.586 sytuowanym tylko 
w poinieszkaniu sprzedaiemy i za dobroć 
iego ręczemy, każdy kupuiąey dostanie dru- 
kowany przepis użycia tego Szuwaxu. Bracia 
Hu dszon. ię" 

Niżej na podpisie wytażona oznajmiam ni- 
niejszem wpowszeclino$ci,oraz wszczególno- 
ści tym wszystkiim,kogo to ze stosunków 
przeszłych, terazniejszych i przyszłych inte- 
resować może i powinno, iż Plenipotencji 
szczególną i ogolną iako w d, 14Marcą 1894 
urzędownie przed ptzysięgłym Pisarzem Ak- 
tow ym Kr: Pol:1 Regenten aneelłarji Wtwa 
Mazow: W.WincentymBandtkie na osobę W* 
Franci: Paczkowskiego byłego Pułkownika 
Gwar: Grenadjerów Wojsk Pol: a Zięcia mego 
zeznałam,niuiejszem dla prawnych ył 2 4 
odwołnie; oryginał takowej maige sobie i 
w d, 10 Lipca r:b;zwiocony,wszelkie czynno= 
Ści z kimkolwiek we względzie maiątkuruche- 
mego oraz nieruchomego i przychodów z nie- 
go przeciw zastrzeżeniom umocowania us* 
kutecznione, tem bardziej zaś teraz ed daty ` 
ustania Plenipotencji dopełnione, za nieważ- 
nei nie nastąpione dehlaruie. Odtąd wszelka 
Dyspozycja ogólnego niedzielnego maiątka 
do mnie pryncypalnie iako żyiącejŻony i Ma= 
tki nałeży;i z tej przyczyny wszyscy. Wie- 
rzyciele,Lokatorowiei Dłużnicy chcący waż- 
nie interesa $woie załatwiać, do mnie z tako- 
wemi się zgłaszać i oświadczenia mej woli 
w tej mierze żądać są obowiązani/pod nieważ” 
nością. Józe: z Juszkiewiczów Owdow:Kern. 


Wczoraj wyciągnięte Nra 45, 72, 53, 42, 71. , 


